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Z Petersburga, (22) lutego | isiy 
Woskatku najpoddanniejszego przedstawienia 
, ministra dóbr państwa, w d.29 grudnia 1558 r. 
WYŻSZE zezwolenie na otważcie przy Instytucie 
\lesn m i mierniczym, oraz przy Lisjńskiem nius 
kówemleśnietwie; kursów specjałnych leśnictwa, 
dla studentów uniwersytetów, zgodnię z nakre- 
słoną w tým eelwi przedstawioną przy niniejszćm 


ustawą, która talże w d. 29 grudnia zyskała NAJ , 


Wyższe zatwierdzenie (U) snows 


SOMOŚCI. KRAJOWE. 


Wstąpienia'na tron Najlaskawićj. nam: panującego 
MoxARCHY, (NAJJAŚNIEJSZEGO ChsanZA li KRÓJ A tte 
kinka Ago) w godzinach” rannych odbyły” się 
dziękczynne nabożeństwa w. świątyniach" tutej- 
szych wszelkich wyznań» O: godzinie lej rano; 
wkatódralnym prawosławnym soborze św. Trójcy, 
W obec zgromadzonych: urzędników” tak wojsko- 


wych jak cywilnych, “oraz: znakomitszćj szlachty; | 
Najprzewielebnićjszy Arśoujusz, arcybiskup Wàr | 
Szawski i Nowógeorgiewskię telebrował liturgję:ś. | 


zakończoną modłami z przyklęknieniem i 'odśpię- 
"waniem „Te Deumr;, przyczem w cytadeli Ale- 


fandrowskiéj danó YOI wystrząłów oz dział. | 


UJ Ws Jenerał adjutanta! Paniutina; Zarządzając 
„ tego słażbą cywilną w Królestwie; dany. był tegoż 


wie Najakochańszego MoNaRcRY. Wieczorem dane 
było widowisko bezpłatne w Teatrze Wielkim, oraz 
miasto rzęsiście oświetlono: 


s 


— Zaledwie ostatni zeszyt Wżeńca, ofiarowa- 
negó Stanislawowi Jackowiezówi, opuścił prassę, 
Już pieęnwsza edycja pisma tego; w xięgarni wy- 
dawcy (p. Józefa Błaszkowskiego) jest prawie zù- 
pełńie wyczerpiną. Na żądanie, ma wyjść trugże 
wydanie, 4 tó w skrócęniu, aby każdy mógł nabyć 
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- Podróż przeszła. dosyć nudnie, gdyż, ode» 
brawszy: instrukcje, choń;się +z.ezemkolwiek 
odezwałem do Prezesa, zbywął, mnie. pół 
słówkami i siedziął zamyślony ii. milczący. — 
Dziwnym trafem, choć, kilka wielkich latroz- 
dzielały mnie od mojćj ucieczki (2 dziądem i 
śmierci jego, poznałem jadąc miejsca, którem 
przebywał wprzód piesżo, okolicę naszą, na- 
wet domek w, którymeśmy, mieszkali. 

. „Niępodobna mi było od łez się powstrzy; 
mać przypomniawszy . okropna śmierć starca 
1 moje osierocenie z którego cudem, wyrwany 
zostałem przez litość. Słonkiewicza. Ale po: 
wóz minął szybko okolicę i 6 milę dalój.do- 


WPDnia onegdajszegó:” jako! w'radośńą: rocznicę | 
- da [=] 


dia swietny Daly na: któbym;! przy wióczevzy, | 
wźniesionó z powszechnym zapałem tódst za zdros | 


,81 Lutego. 


6 -Marca 


Nro, 


391, naprzeciw Saskiego placu. 


| tem dar narodowëj wdzięcziości. 
Wzeńca, sprzedawanych po złp. 30, artykuły bar- 
| dzićj ogół obchodzące, utworzą tóm Jódźn, liczący 
| około 30 arkuszy druku. Tytuł jego będzie: Nże- 
| zapominajki,z Wieńca, dla Stupistnwd Jacho- 
| wicza uyttego. Do, pokrycia kosztów, druku, pa- 
| pieru pi innych wydatków, potrzeba około 500 
przedpłacięieli. „Skoro liczba ich dojdzie do 250, 
| natychmiast druk się rozpócznie.  Preńumieratę po 
| złp. 10 za exemplarz, przyjmuj’ Xięgarnia wy- 
_dawey p. J; Błaszkowskiego (w Warszawie, w ka- 
mienicy szpitala, św. Rocha, naprzeciw s. Krzyża). 
| Nazwiska, przedpłacicieli drukiem ogłoszóne będą. 
f W imieniu opieki, Andrzťj Zamoyski. 


H 
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Od dawna niepraktykówane w mieście tutej- 
szem gwaltowne kradzieże przez odbijanie nocną 
porą okien, sklepowych, zaczęły się szerzyć na 
początku roku bieżącego i nabawiły niespokojno- 
(ścią mieszkańców, 4 mianoówicić:-— Dnia 23 stycz. 
nia, przy ulicy Sto-Krzyzkićj 6dbito sklep kramar- 
ski i cygar , gdzie zrządzono szkodę na rs. 22. — 


kach, odbito skle 
dk 
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nii -Przedmie- | Dzis rano stopni ciępła l wczóraj , w poł. ciepła ye 


Z trzech tomów, | i 


| 


«Rok 1859: 


Na prowineji w Królestwie 
ż poeztą rocznie rs. 12 (złp. 
80); kwartalnie rs. 3.(zlp. 20). 
W Cesarstwie 'taż: sania 0> 
płata co na prowinejiw Krós 
łestwie; zdodaniem rs; 4 ró» 
ęznie lub/1 kwartalnie za Kon 


perty: 


ZNYCH. _ 


Wysokość 10. 
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wody na Wiśle stóp q 'cali 


beż godziwegó zajęcia zostających, oraz żydów 
z nabywania kradzieży znańych, podobnych zbro- 
dni dopuszczali się — Przywódzcey tych band i ich 
wspólnicy, których znaczna część” w mieście po 
za obrębem ukrywała się, pochwytani, nietylko o* 
becne ale i dąwniejsze kradzieże, tak próste jako 
i gwałtowne przyznali; ostatnia kradzież sklepi 
bławatnego pod nrem 951 na rs. 2500 podańa, cał” 
kowicje powrócona, z innych zaś kradzieży wiele 
przedmiotów odzyskano, a liczba iwplikówanych 
do tej sprąwy i uwięzionych osób dótąd 46 wynos 
si, którzy właściwemu sądowi pó ukaranie przes 
słani zostali. i Si i(i 
Ki IM 
Horrespondencja Kroniki 
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"LQdbywający się w tym samym czasie karnawał; * 
| azdu dam i bawiącćj się.mło* 


kiedy sprawozdawcy tygodniówi "stolicy szeroko 


spondenci, będący jakbyjmiejscówemi sprawozdaw= 


cami, nie mają robić téj samćj przyjemności swoim: 


+ 


| piero ujrzeliśmy dwór Prezesa bardzo wspa: 


- | piały, na wzgórzu przy wielkićj wsi nad sta- 


| wem. pobudowany. , Była to rezydencja nie 
tak dawna, gdyż w kraju naszym wyjawszy 
prawdziwie wielkich panów nie stawiano pa- 
łaców, i ten sięgał tylko ostatnićj epoki, no: 
sząc na sobie cechy smaku Stanisławowskie- 
go. Znać było że i pałace i budówle otacza- 
jące go, wedle jednego planu odrazu  posta- 
wióńe zostały... na miejscu pewnie gdzie dzia- 
dowski poczeiwy, był dwór szlachecki. Tu już 
widócznić na coś pańskiego zakrawało, mie- 
liśmy i herby na facjaciew makańskim krzy- 
żu, i galerje na małą skałę dom z oficynami 
łączące, iroranżerje wspaniałe, i figarnie, 1 — 
pompaty czną *rotundę: kościoła parafialnego 
naprzeciw alei zi napisem złotemi; literami: 
| „Soli déo! i: 

'Zakrawała ta dedykacja tróchę na Wolte: 
rówską, a ptzepych tutejszy bardzo był wy: 
blakły, ale mnienówemu jeszcze na tym świe: 
cie, wszystko się przepysznie wydawało. 

Ze drżeniem wszedłem wprowadzony przez 
Prezesa ną dół,do sal i pokojów codziennych, 
gdyż na.górze inny apartament od uroczysto- 

} Scii i gości, ale i tu wśród ogromnych komnat 


| ciemnych przyozdobionych gdzieniegdzie zło- 


cistemi” zćgaty 1 obrazami w szerokich ta- 
mach, zdało mi się: po królewsku wspaniale; 
po: izdebkach. Kulikowój, i alkierzyku Poce- 
wiczów. . 

Prezes był: wdowcem, po. żonie została mą 
córka mojego wieku „i syn  znącznię od nićj 
młodszy, Qa którego, trzymano. francuza, Ją 
byłem przeznaczony, aby języka, patrzębnego 
w obywatelstwie nig; ząpomniał i dą niektó- 
rych pomniejszych lekcji. — Wszystko co 
żyło zbiegło się zarazna, powitanie gospodaz 
rza, który mnie dosyć lekko Franusiowi i je- 
go nauczycielowi przedstawił. PP 

Panienka która z Franńsiem rązem wyszła 
naprzeciw nas z towarzyszką już w wieku, 
nie byłdżachwycającćj piękności, ale niewiem 
dlaczegó widok “jéj niesłychanie Sw 
szał I wprost na mnie skierowane R e 
oczy, zapełnie onieśmieliły. per PRÓCZ 
Kulikowój i mojćj Pocewiezowćj 8. POAR 
prostych nie widywałem nikago, nie dziw że 
szykowniejsza i wdzięczniejsza twarzyczka i 
postawa, takie” na mnie zrobiły wrażenie. — 
W twatży tój był wyraz dobroci i rozsądku 
riewysłowiony, coś sympatycznego i łago- 
dnie poważnego zarazem. | 


a O 


ale dla całego kraju; zatem pozwólcie nam pisać i 
o naszem życiu towarzyskiem; tym razem wszak- 
że, nie znudzę . was -długim opisem” Wileńskiego 
karnawału; nie było bowiem żadnych wielkich do- 
tąd bałów, a wyjąwszy mnićj więcćj liczne wie- 
czory tańcujące u JW. cywilnego gubernatora i 
w kilku domach prywatnych, zabawy ograniczały 
się czwartkowemi resursami w klubie, kawalerski- 
mi wieczorami i sobotnią ARE Dodamy tu 
w nawiasie jako nowinę, choć już niebardzo no- 
wą, że w klubie 1go grudnia edbyły się wybory 
nowych członków: dyrekcji onego i żostał zmienio- 
ny sekretarz klubowy. 

Inne karnawałowe zabawy publiczne równieź 

nie nader były urozmaicone choć się na nie dość 
licznie zbierano, bo oprócz jednego amatorskiego 
koncertu, drugiego danego przez p. Berou, oprócz 
sztuk magicznych p. Hermana Monhaupt i zwy- 
czajnych teatralnych przędstawień, nie było ża- 
dnych świetniejszych widowisk i zgromadzeń pu- 
blicznych. 
.5go lutego na benefis p. Surewicza przedstawio- 
no po raz pierwszy drammat historyczny Włady- 
sława Syrokomli p. t. Zofja, giężniczka Slucka; 
publiczność tutejsza zawsze z upodobaniem przyj- 
mująca wszystkie „utwory tego. poety, licznie się 
zgromadziła na przedstawienie nowego dramma- 
tu; bilety były zawczasu rozkupione, a trzykrotne 
wywołanię autora i artystów  drammatycznych, o 
powodzeniu sztuki świadczy, którą nie raz jeszcz 
ujrzemy na naszćj scenie. 

Temat xięźniczki. Słuckićj nader znajomy: jest 
to slawne w ostatnich latach 16go i pierwszych 
17go'wieku zajście pomiędzy dwoma świetnymi 
rodami.na Litwie, Radziwiłłów i Chodkiewiczów, 
z powodu przyrzeczenia przez Jerzego Chodkie- 
wieza opiękuna Zofii Olelkowiczównej jéj ręki Ja- 
nuszowi Radziwiłowi synowi Krysztofa; myśl zaś 
którą autor rozwinął na tle tego zajścia bardzo 
piękna i wzniosła: Zofia kochająca oddawna Ka- 
rola.C hodkiewicza, wiedząca o wzajemnem jego 
przywiązaniu, poświęca swą miłość dla sprawy 
kraju, oddaje rękę Januszowi, aby. przekrócić 
klęski wynikające z wojny. domowej, którćj ona 
jest mimowolną przyczyną. O znaczeniu artysty- 
cznem Zofii ciężniczki Słuckiej, w innem miej- 
cu powiemy obszernie. 

O ruchu życia umysłowego. w naszem mieście, 
dałoby się wiele powiedzićć, Dziś ze wszystkich 
rodzajów literatury najwięcćj nas zajmuje żurnali- 
styka a xięgarze widząc ten zwrot umysłów do 
praktyczności i realności, gdyź i dzieła naukowe, 
mianowicie z nauk.przyrodzonych i administracji, 
mają odbyt, wahają się z wydawnictwem utwo- 
rów belletrystycznych. Pan Maurycy Orgel- 
brand wydał powtórnie temi czasy bardzo ozdo- 
bnie w formacie i okładce dzieł francuzkich edy- 
cji. Biblżothćque des Chemins de fer, Przechadzki 
do. Wilnie i jego okolicach p. Jana ze SŚliwina,— 
a przygotował do druku Podróże Humboldta— 
i drukuje dalszy ciąg słownika polskiego. Ass o- 
głosił Zofię aiężniczkę Słucką, kończy druk Pio- 
snek Bórangera tłamaczonych przez Syrokomlę i 


Tu zatrzymał się nieznajomy i po chwili 
wahania patrząc na. Oktawa, dodał: 

— Na co mam kłamać lub kryć to coczu- 
łem, nie, potrzeba żebyś wiedział jak mała 
i drobna okoliczność rządzi ludzkiem życiem: 
To dziecię mojego wieku lub nieco młodsze, 
ta panienka na która ledwiem śmiał podnieść 
oczy, miała złamać całą przyszłość inaczćj 
pewnie mogącą się rozwinąć... gdyby! a! gdy- 
by... cóż pówiem! fatalność! — są przezna- 
czenia i wola przeciw nim nie pomoże! 


Wiem że ta nauka nie chrześćjańska — i 
że mnie za heretyka poczytać możecie, ale o- 
bronić sie jéj; nie umiem. 

Dwór tedy do którego wchodziłem, skła- 
dał się z Prezesa, z córki jego Ludwiki, sy- 
na Franusia, w wieku już podeszłym krewnój 
gospodarza pani Fendrich niegdy żony puł- 
kownika w wojsku pruskiem, i francuza pa- 
ną Le Bon, który w istocie był szwajcar, ale 
tak jak do nas frankońskie wina za francz- 
kie przychodzą, tak i szwajcarowie za pary- 
żanów przyjeżdżają, po naszemu mówiąc — 
służył: on za francuza. Był to sobie dobry czło: 
wiek, uległy, grzeczny, nie orzeł wcale, pra- 
cujący dla grosza i powiększenia spadkowój 


ra 
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Korotyńskiego, jako tèma pód piss drugi tom 


Wycieczek Syrokomli. W drukarni A. Syrkina, 


dawniejszćj Rozensona, drukują się Poezje Odyń- 
ca w dwóch tomach.— P. Wilczyński ogłosił 3ci 
poszyt szkiców obyczajowych Bartelsa pod tytu- 
łem Pan Skorupa człowiek postępowy utwór ró- 
wnie pełen prawdy jak dwa pierwsze. 4. W. 
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Marsylja27 lute go. W tćj chwili o- 
debraliśmy wiadomości z Kalkutty 
że wódz naczelny wojsk angielskich, lord Clyde, 
stoczył na granicy Nepalu ostatnią bitwę z pow: 
stańcami. Odparłszy Nena Sahiba do środka pań- 
stwa tego, pozostawił władcy jego, Jung-Bahadu= 
rowi, troskę dalszego onegoż ścigania na swojem 
terrytorjum. Powróciwszy następnie do Lucknow, 
kazał zburzyć większą część twierdz w Oude, 
rozlokował wojska swe w wielkich miastach, a 
sam gotuje się do powrotu do Europy. Sir H. Ro- 
se zajmie jego miejsce. 

Londyn28lutego (w nocy). eSa 
ro co odbytem posiedzeniu Izby wyźszéj, lord 
Malmesbury, interpelowany przez lorda Claren- 
don, oświadczył, że papież zażądał, aby wojska 
francuzkie ustąpiły z państwa kościelnego, i że 
rząd francuzki ezyni potrzebne przygotowania 
ku zadość-uczynieniu. Podobna wiadomość odnosi 
się zapewne i do Austrji. Na dalsze zagadnienie 
lorda Brougham odpowiedział .lord Malmesbury, 
iż według oświadczenia Francji, uzbrojenia jćj nie 
są nadzwyczajne i nie mają szczególnego celu, 

W Izbie niższćj, pan Dizraeli przedstawił bil 
reformy, którego główne punkta są, że wszyscy 
lokatorowie płacacy „10 fst. rocznie komornego, 
jak również odpowiedni posiadacze akcji, mają 
mićć prawo głosowania. : Oprócz tego bil ten do- 
zwala głosowania za pomocą kartek, w miejsce 
balotowania i zawiera 15 nowych podziałów gło- 
sów. Prawa strona okazała zadowolenie swoje; 
Russell, Roebuck, Bright i Drummont, stawili op- 
pozycję przeciw bilowi, ponieważ takowy nie u- 
względnia klassy robotników.  Dozwolono pierw- 
szego odczytania. Bu ca 

Veracruz 9 lutego. Jenerał Miramon 
objął prezydenturę Mexyku. w miejsce Zuloagi. 
Pierwszym jego czynem, jest unieważnienie poży- 
czki przymusowej. 

Całais27łute go. Statek parowy Xząże 
Fryderyk Wilhelm, przybywający z Dowru, w któ- 
rym oprócz poczty angielskićj i depesz indyjskich 
znajdowało się 34 pasażerów, rozbił się zeszłćj 


„miał publiczną mowę na korzyść proje 


z 22 stycznia, , 


d. 16 z. m., prezydent Stanów: ioa a s 


pienia wyspy Kuby. = ; E 

Ostatnie wiadomości z Mexyku ?zwiastują nam 
że dnia 9 jenerał Miramon ogłoszony prezyden 
tem, wystąpił w pochód przeciw. konstytucjoni* 
stom. 

Konsul amerykański zaprotestował przeciwko 
wprowadzeniu taryffy, uchwalonćj w skutek do- 
magań się konsulów Francji i Anglji. ais) 

Marsylja26lute go. Wiadomości z Ne- 
apolu po dzień22 są zadowalające. 

Rodzina wielkiego xięcia Toskańskiego opuści: 
ła Neapol w d: 24. Króla wkrótce się spodziewa” 
ą w Neapolu. Udać się ma morzem. Ciagle jeść 
cierpiącym. - j f 


Wydano bardzo surowy rozkaz policyjny, za* 


 braniający wsżelkich manifestacji w teatrze. 4 


Na prowincji było kilka wypadków trzęsienia 
ziemi, lecz nie' zrządziły bardzo wielkićj szkody. 
sq WPI : (Le Nord.) 

i i siebyćd Nb Gda A. | 
-— Czytamy. w Korrespondencjź : powszechnej 
zd. '26 lutego: | : i í raal 

Dziwny i zarazem godny uwielbienia -przedsta 
wia widok parlament angielski, gdy się w nim to% 
czą rozprawy w przedmiocie między-narodowój 
polityki. Wtenczas nie ma stronnictw, nie. ma o7 
sobistych współzawodnietw, są: tylko mężowie 
stanu, którzy jedynie o dobru kraju naradzają się. 
Taki: wspaniały widok mieliśmy przed trzema ty- 
godniami, w czasie. rozpraw nad adresem, g y 


w Izbie lordów słowa hrabiego Derbego zostawały | 


w harmonji z tem, co mówił lord Granville, w Iz- 


‘bie gmin zaś lord Palmerston: i Russel byli tylko 


echem pana Dizraelego. Wczoraj tak samo się 
rzecz miała. Aby;się'o tem przekonać, dość jest 
przejrzćć Morning Herald, Morring Chronicles 
Standard i wszystkie organa ministerjalne, a znaj” 
dziemy w nich szumne pochwały lorda Palmer- 
stona za jego patrjotyzm, umiarkowanie i rozsą= 


dek. Times i Post są umiarkowańsze w swym en* 


tuzjazmie. Cała Anglja jest. w nich ze swą dumą 
i patrjotyzmem. NĄ i Ebor ZE 

gruncie rzeczy, pewna oględność lorda Rus- 
sel nie mało oziębiła entuzjazm, z jakim powitane 


| były słowa pana Dizraeli. W saméj rzeczy nie 


tajno jest, że ewakuacja państwa rzymskiego wiel- 
kim jest krokiem na drodze pokoju, ale jedynie 
pod warunkiem, że interwencje tego rodzaju sta- 
ną się na przyszłość niemożliwe. Jest to praw= 
dziwy węzeł gordyjski, którego dzienniki angiel- 
skie wszystkich odcieni z oczu nie tracą.. 

Cóż bowiem dalćj się stanie, gdy ewakuacja 
nastąpi? Hiva 


rozwinął budżet marynarki 


tchórz... Jestem pewien że Pan Bóg wielu stwó- 
rzeniom daje tchórzostwo jako zabezpiecze- 
nie aby nie robiły złego na świecie, dla tego 
też każdego prawie tego rodzaju człowieka, 
strzedz się potrzeba — byłby zły gdyby się 
nie obawiał. = 

Pan Le Bon przy dosyć ogromnćj , głowie, 
niewiele umiejąc. przywięzywał. niezmierną 
wagę do tego co posiadał, uparty był trochę 
ale mie zaczepiając go, żyć znim było można 
poznawszy słabostki. i BTO" 

Franuś był dosyć zepsutem dziecięciem ja- 
ko jedynak, ojciec chował «go do wielkich 
przeznaczeń i górne na nim budował nadzie: 
je, w oczy go chwalił, niesłychane w nim u- 
patrywał zdolności i wmówił w chłopca za- 
rozumiałość. Pod rozmaitemi pozorami wol- 
no mu było nie uczyć się, swawolić, nie słu- 
chać nauczyciela, drwić z niego, grymasić, a 
ojciec zawsze znalazł coś dla uniewinnienia 
ukochanego dziecięcia. 

—- Niepodobna go tak obarczać znowań 
suchą nauką, — mówił, — umysł jęgo  pe- 
wien jestem, pókidźwignie póty się starać bę- 


R żę 


się ojcu narazić. 


jego i żywość! Potrzeba czasem i swawoli dla 
ciała, nie lubię dzieci zbyt posępnych. i spo- 
kojnych, to dowodzi charakteru skrytego i 
nie dobrych skłonności. : , 


Nieposłuszeństwo względm nauczyciela tłu- 
maczyło się wewnętrznem uczuciem sprawie- 
dliwości, lub skutkiem rozumowania do któ- 
rego chłopiec miał zdolnóść szczególną, — 
żarciki ze starych wesołym humorem, dziwa- 
ctwa stanem zdrowia. ` 


Ale Franuś po prostu był zepsuty, rozpie- 
szezony, a pan Lie Bón uznając to nie 'zada- 
wał sobie pracy poprawiania go, obawiając 


Cale inaczćj wychowaną była starsza cór- 
ka Prezesa, którćój pierwsze lata zeszły pod 
okiem matki surowszćj nieco a sercem umie- 


jącój opłacić to co czyniła zobowiążku, znać 


na niój było te tchnienie macierzyńskie które 
jak promień słońca roślinie, daje dziewczę- 
ciu barwę i życie. Lúziá dorosła już panien- 
ka, dojrzałą była może zawcześnie, ale osie- 
rocenie które ją zostawując samotną dopeł- 
niło lat, nie odjęło naiwności i żywości dzie- 
dlęcej:* pius R OBOT PRN SET 
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trzymała się polityki, -to niebawem, gdzieby 
wstrzymano w uzbrojeniach i wydatkach? I dla 
czegóż to? ponieważ Francja gotuje się przeciw 
ustrji. Czyliż Anglja gotuje się przeciw Erancji? 
Oto właśnie, czego p. Pakington nie powiedział, 
40 co nikt go.się nie zapytał, chociaż każdy żro- 
Zumiał. Wiemy to dobrze, iż najlepszym sposo- 
em zapewnienia sobie pokoju jest, być gotowym 
do wojny, lecz chcielibyśmy, aby te oględności, 
wuznaczniki, wsteczne myśli zastąpiły raz o: 
twarte i serdeczne protestacje,,które dziś więcćj 
Są ną ustach niż w rzeczy. (In. Bel.) 
» Bo DL ORPWA O 
„Wie leń 27 lutego. Jenerał-gubernator Węgier, 
arcy xiąże Albrecht bywa teraz często w Wiedniu, 
a zasiadania w radzie wojennćj pówołanćj przez 
cesarza, składającćj się z xięcia Windischgratz, bà- 
rona Hess, jenerała kawalerji hrabiego Schlick i 
feldmarszałka-porucznika v.. Hauslab dyrektora ar- 
tyllerji.—Zapewniaja, że na wypadek wojny z Sar“ 
dynją postanowiono marynarce dać.czynny w niój 
udział. Na wypadek wojny z Franeją, mają na u- 
wadze możliwość napaści na morze Adrjatyckie. 
owiadają że w portach wojennych francuzkich, 


udują na ten cel płaskie statki; rozeszła się już! 


nawet była wieść, jakoby statek wojenny francuz- 
1 znajdował się na zwiadach na Adejatyku. Mają 


Się jednak tu na baczności, , Militarny zakaz dzīa- 


anią namiestnika, Pomorszczyzny feldmarszałka- 
porucznika Mertens, rozciągnięty został „NA Czas 
trwania nadzwyczajnych okoliczności także na Ka- 


Tyntję. Na wypadek wojny, zgromadzony zostanie, 


W Istrji silny szybko przenośny korpus z. dostate- 
Czną artylerją, mający bronić wylądowania nie- 


przyjaciela. Urządzają blokauzy i baterje przeno-: 
Sne. Pracują pilnie nad fortyfikacjami Pawjii nad 


obozem pod Kremoną.—W dniach 24, 25 i 26 lu* 
tego droga żelazna z Werony do' Mantuy, zajęta 
yła wyłącznie transportem wojsk i amunicji. 

„— Austrja bardzo po przyjacielsku obchodzi 
Się ze statkami wojennemi angielskiemi, znajdują- 
cemi się obecnie na morzu Adrjatyckiem. Statko- 
wi Terrible który wiózł nadżwyczajnego kommis- 
sarza wysp Jońskich, pana Gladstone ofiarowano 


w Wenecji miejsce do zarzucenia kotwicy w doku: 


St. Marco, gdy zwykle obce okręta przystają w por- 
` cie Malamoceo. Kapitan nie mógł korzystać z te- 

go pozwolenia z powodu, iż dok był za płytki dla 

Terrible. i 

— Pewien. dziennik udziela następującą odpo- 
wiedź, którą Austrja udzieliła na zaproszenie do 
konferencji paryzkich, z uwagi na podwójny wy- 
bór Kuzy na hospodara w obydwóch Xięztwach 
Naddunajskich: 

Gabinet tutejszy, położywszy za pierwszy wa- 
tunek do przyjęcia powyższego zaproszenia, iżby 
interessa włoskie nie były rozbierane natych kon- 
ferencjach, dodaje: Ponieważ mocarstwo zapra- 
szające powiada, iż głównym zadaniem konferen- 
cji; jest przywrócenie stanu normalnego w Xięz- 
twach Naddunajskich, zatem gabinet Jego Cesars. 

ról. Mości tóm bardzićj nie widzi powodu do nie- 

rzyjęcia zaproszenia, gdy podwójny wybór Ku- 


Śmiała, wymowna, pełna uczucia, nie u- 
„miejąca nie pokryć i skłamać, dla ojca była 
ona przedmiotem nieustannego przestrachu i 
niecierpliwości. Nie lubił jéj wcale, a że Lu- 
zia obchodziła się jeszcze surowo z Franu- 
siem który ją przed Prezesem zaskarżał, do 
_ reszty straciła u niego łaskę. Była nawet zda- 
jemi sẹ mowa o tem aby ją nakłonić do kla- 
sztoru w celu by posag znaczny powiększył 
majętność przyszłego dziecięcia, ale gdy na 
pierwsze słowo_0 tem zakrzyknęłą żywo, oj- 
ciec nie nalegając więcćj, tajemnie tylko po- 
lecił pani Fendrich, żeby ją ku.temu przygo- 
towywać się starała. sh 


PORA 


się. 


| pnie niżeli -z reszty mego życia. Preześ'z4- 
jęty był urzędowaniem i gospodarstwem, wig% {o:> 


—_ 3 
zy uważany być musi przeż konfereńcje jako prze: 
ciwny stanowi normalnemu i konwencji z 19go 
sierpnia 1858 roku. SZ) AE 

„— Urzędowa Gazeta Wiedeńska umieściła tak- 
że dość długi artykuł w którym dowodzi dzienni- 
kom francuzkiem, że powyższy podwójny wybór, 
jest oczewistem wystąpieniem przeciw kónwencji 
paryskiej. (Neue Pr. Zeit.) 

— Gazeta Austrjacka w artykule pod tytułem: 
Austrja i Niemcy, w nader wojowniczym z począt- 
ku przemawia tonie, kończy jednak uwagami, któ- 
re zdają się zdradzać pewne usposobienie do u- 
czynienia koncessji. 

» Działalność lorda Cowley! mówi ten dziennik, ` 
nie może się ograniczać na jednym tylko umyśl- 
nym punkcie, rozciągnie śię óna raczćj do całego 
stanu rzeczy. A nie można zaprzeczyć, że stan ten 
jest wielce wyciągnięty, lecz trzeba także przyznać, 
że to to nie Austrja go wywołała. agai 

/ Austrja nic takiego nie uczyniła, coby narażało 
pokój, a wszystko zrobi co będzie w jéj możno- 
ści, aby go utrzymać. Unikać będzie wszystkiego, 
'czegoby się mogł uczepić nieprzyjaciel publiczne: 
go pokoju. Ustąpi ona wszędzie, gdzie będzie mo- 
gła to uczynić bez obrażenia swego honoru; nie 
pragnie ona stawiać oporu sumiennym wymaga“ 
miom ludów i epoki, lecz nie może występować 
przeciw swemu prawu i swój godności. Nie po-. 
wina zaś nigdy zapominać, że jéj honor jest także 
honórem Niemiec, które mają zwrócone na nią 
oczy, i tym więcćj cisną się w koło nićj, im więcćj 
sama okazuje Stałości i energji. Męzka postawa 
Austrji zyskała jéj wszystkie setca niemieckie, cho- 
ciaż rządy niemięckie jeszcze się wahają. Lud nie- 
miecki pragnie śmiało wystąpić naprzód, a okrzyk 
wojenny coraż głośnićj słyszóć się daje we wszy“ 
stkich krajach. Wszystkie reprezentacje naródo- 
we, wyjąwszy pruskićj, cała prassa niemiecka gło“ 
śno się odżywają i nie przeminie dzień, abyśmy się 
o jakićj manifestacji nie dowiedzieli. (Le Nord.) 

; F R N:'9'A. 

Paryż 27 lutego. Wiądomości jakie odbieramy 
z Rzymu, dozwalają nam donieść, że kardynał Bru- 
nelli otrzyma jak najrozciąglejsze instrukcje, ce- 
lem bezpośredniego układania się. w sprawach | 
rzymskich ź Napoleonem Illcim. Sądzimy także, 
że bez popełnienia niedyskrecji, możemy zapewnić, 
że lord Cowley ma sobie zleconem, aby jak najsil- 
nićj nalegał na gabińet austrjacki względem wpro: 
wadzenia radykalnćj zmiany w polityce Austeji 
względem Włoch w ogóle. Zwracamy uwagę jna 
ten ostatni wyraz, gdyż où nam wybornie oddaję 
charakter, w jakim są ułożone instrukcje ambas- 
sadorowi angielskiemu. Szlachetny lord ma także 
wpłynąć na Austrję, aby porozumiała się z Eran- 
cją i Anglją o reformy, jakich się domaga konie- 
cznie obecny stan Włoch. 

Nie potrzebujemy dodawać, iż żądanie reform 
stanie się żywiołem nowego zawodu. Bo jeżeli 
idzie o obietnice, to takowych gabinet wiedeński 
nie będzie skąpił. 

Lord Cowley bardzo krótko zabawi w Wiedniu. 
Uda się beżwłocznie do Paryża nie zatrzymując 


chleb i wygody zapewniało, zresztą posłu- 
szna woli pana i brata izabawiająca się czy- 
taniem starych francuzkich romansów. Mówi: 
ła nie wiele, po większćj części potakiwałą 
każdemu, gdy nie mogła, milezała, lubiła ka- 
wę i konfitnry, a w rozmowie często wspomi- 
nała o Berlinie i Wrocławiu w którym z mę- 
żem jeszcze znaczną część życią spędziła. 


"Zaraz nazajutrz wytknięte mi zostały ście- 
zki po których chodzić miałem, naznaczone 
mieszkanie w oficynie przy panu Lie Bon, go- 
dzinynauki, zabawy, obiadu iwieczerzy; z re- 
sztą czasu zbywającego mogłem robić co mi 
się podobało., Franuś mnie pierwszego, wie- 
czora obejrzał , i znalazł dosyć znośnym, co 
wywołało pochwały innych gdyż dzieciak 
w istocie rządził tu ojcem, domem. i-wszyst-' 
kiem; z pomocą jego otrzymałem indygenat 
w towarzystwie i'wnijście do salonu. 


X. 


— W tym to domu dojrzałem i przebyłem 
długich lat kilka, — mówił. dalćj 'Poroniee- 
ki, —-2 których spowiedź cięższa: jest »dla 


się w Berlinte. ws 


| rozdrażnienie... „0. 
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Rząd rzymski robi już przygotowania do utwo- 
rzenia wojska w liczbie 20,000 złożonego z6 Szwaj- 
carów, którzy mają zastąpić żołnierzy francuzkich 
i austrjackich. Będzie to więc jak widzimy statu 
quo ante. ` AS 191WS[dO S 1WODBSY Sigt C 

— Xiąże Walji ciągle się bawi w Rzymie, po- 
święcając swój czas na zwiedzańie w towarzystwie 
lorda Stratford de Redeliffe, najznakomitszych sta- 
rożytności rzymskich. (Le' Nord.) 

— Zapewniają, iż rozpoczęte zostały przez po- 
średnictwó królowćj Krystyny negocjacje między” 
rządem rzymskim a hiszpańskim, i' że takowe za- 
pewne skończą się na pożądanym” skutku. Idzie 
tu o ach) Hiszpanja przysłała idwa pułki: pie 
choty do dyspozycji ojca Ś., oraz pułk artylerji. 
Papież obowiązuje się te wojska na” swoim nry 
mać żołdzie. Czwarty zaś dopiero phłk mają u- 
łazi szwajcarowie katolicy. Wiadomó, że woj* 
skó' z krajowców złożotie; wyńost do dwutiastir tys" 
sięcy. Aby zaś wszystkie te projekta udały się, 
to potrzeba najprzód, aby'6wakuacja dopełnioną 
została. 18 i 050 í 

— Mówią tu.6 wzburznniu pańującem w Niem- 
czech. Pewien: list z Frankfattu' pod'diiiem: 24 z. 
m. zapewnia nas, 14" w/Prussach pierwsza” kolej 
lańdweri ma być powołaną do' służby.  Zdajenam 
się iż tak nie. jest, zwłaszcza, iż drobne kraje nie-' 
mićckie same przyznają, iz byłoby” to «za pospie<" 
sznie. Według listu który mamy” przed sobą, pe- 
wne pomniejsze państwo związku niemieckiego na 
okólnik okólnik z d. 5 lutego nietylkó'nie przyłą< 
czyło się do żądań 'Austeji, lecz z ogłednóścią i 
wielką wstrzemiężliwością dała dó zrozumienia, iż 
wtedy dopiero krok stańówczy tobi! gdy sejm 
niemiecki ad hoc zwołany będzie. Oświadczenie 
to kraju, cò zwykle z Austrją głosował, na pe- 
wne znaczenie. > dż, > „(Tnd. Bet.) 

N DEE EPSE TSY ROBI 
"Monachium" 26 lutego. Rada panstwa" odbyła 
dziś w południe dość dłagie posiedzenie, na któ- 
remi, jak powiada gazeta Korrespontlent Austtjac- 
ki, debatowano nad projektem prawa pożyczki na 
cel wojenny, wywołanym przez teraźniejsze poli- 
tyczne okoliczności. `. STESSO 
` -Major artyllerji hrabia Maxymńiljań Tatten- 
bach, członek dyrekcji głównej, tutejszego arse- 
nału, wysłany został przez rząd związkowy nie- 
miecki na komissorjum do twierdży Landau. 

' Darmstadt 28 lutego. Dowiadujemy się że wtym 
roku rekrutów naszych powołują o dwa tygódnie 
wćżeśnićj a niżeli w latach przeszłych. 

Frankfurt 28 lutego. W'eżoraj ho południu po- 
wrócił z podróży swćj do Paryża, poseł francuzki 
przy związku niemieckim, hrabia Fehnćlon.—Kilku 
oficerów i podoficerów byłćj tutejszćj milicji miej- 
skićj, powołali dawnych swoich towarzyszy na 
naradę nad ułożeniem podania do senatu, o powie- 
rzenie im służby wewnętrznćj miasta, na wypadek. 
gdyby okoliczności wojenne wymagały wyjścia tū- 


tejszego garnizonu związkowego. ` (N.P. Z.) 
PAP PSE ae 
Berlin 1 marca. Na wczorajszćm (18) posiedze 


kszą część czasu przesiadywał w mieście, 
myśmy w tówarzystwie 0 którem wspomnia- 
łem, pędzili dni i lata dosyć .jednostajne, a 


jak dla mnie szczęśliwe. Nię: umiałem sie. je- 


szcze, jak dziś, obawiać. pomyślności i nie- 
wiedziałem że wszelkie szczęście ludzkie bu- 
rzę zwiastuje. weojikwg 2d twa y 

Jak się stało żem śmiał spojrzeć na pannę 
Ludwikę i pokochąć ją, dziś niepowiem.:. ale 
to przyszło nieznacznie i powoli, a z mojój 
strony. nie mam sobie do wyrzucenia zbytku 
odwagi i natarczywości, Od pierwszego wej- 
rzenia wydała mi się istotą jedyną . ku którój 
ciągnęło mnie serce, czemś, tak: mi potrze* 
bnem dó życia. jak powietrze: i światło,, ale 
nie pragnąłem ani się do nićj zbliżyć,” an JOJ 
to powiedzióć, taką przejmowała mnie boja- 
źnią i poszanowaniem dla Siebie. „dw 
tykały się nasze oczy i niema ich rozmowa, 
kończyła się wprawiając mnie, „w nicopisane 


«(Dałszy ciąg nastąpi.) i 
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a izby deputowanych, przedstawioną kilka pe- 
cji, Jędna;z nichrtycząca się zniesienia praw li- 
LWY po rezbiorzę 5 01A/W niosęk kommissji przeds 

stawieną zastałą dg,uw zględnienią rządu: -Nięs 

które, petycję dyssydeęntów (innéj wiary) przedsta: 
wiono także rządowi z objawieniem nadziei, iż ine, 
teressą; tę Spiesznię, „prawnie, załatwione zost: ną. 

Ministrowiespraw wewnętrznych wyznań OŚW rjad- 

czyli $i przytem: za udzieleniem . wiecćj+Ww olności 

gnąinęz ianyc >h wyznań. Na zakończenie; naradza- 
no. się nad petycją . byczącą sa świętow, aniq nie- 
dzielic (Pr-$t,, Ana) 

“Memel 26 lutego... "Biórw Szy burmistrz. Krüger, 
wra z jedmyjm.cztonkiem:. magistratn, „i, starszym. 
zgromaśtygnia, kupców, nde li się do Berlina w cez 
lu przedstawienia właściwćj władzy, proje eta Arr 
gi żelaznćj,ztąd.da Jnsterbyrg;; 

Koblanzi27 lutegao| Nad przes -hodzącymi tędy. 
transportami koni rozciagnieto, kontrolle; PASJA; 
zapisysuję takowa ibada osoby prowadzace transr, 
noia, abad ted moa ta przychodzą, dokad jr 

gui (Neue AAC „Ztałungj, 

-RUIG 25 WA Sai rzeczy wyjaśnią sie ipo- 
lepsza. „MKQENĘ, ty mają: przekonanię, 46 miss) a 

a Cowleyma przede wszystkim, ma, RAI 
sije włoska. Wiadomp tis2e gabinet aa 
zh kryć jójowaźności i. potrzeby | JEJ, zażat cs 

dey z dębrago áródłanże rząd, sar dyński, 

iw wiedawnymi-czaser był PIOSZORY, ANY, okas, 
zak prawdziwe; połążenie. prowincji W. RIM Bie, || 
pakora ean JA: A M jstrjagk ai 
Pger zia 


zasoby „sispąd yasłows zj 
je Po aii aby xiażę zk Ai 
gnę mił byó odwołany w skutek jakiegoś Miepo;, 
rozumienia między: nządeęm sardyńskim a francuz- 
ki. Gabinety dusmiski EE gdy.się lępićj | 
Jak dziś nię.zg inisten  rancuzki wraga, 
ARER slerewiaka Arigi HERANG MI A i Mh 


mojHs 


torg. bs 
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Zbvieranina. Dik Ep feie „pad. RORE., 
tyckiem: robione. spestuasżenia,  utwiecdzły, prze* 
konanie Aisi MOFZĘ W dniawwoz | 
wschogyjiną di prawdzie decz, ciągłe POSUWA, 
i to cofoganie stepe PYZYRAMOWIEJ, Bafa 
dzo, ku Śl red (POSTOWANIA W: „Brźe | 
wia miętylko, merian SU ca morskich (ranzzku) 
ren ale też wig inj Kuhren ; RU a AWZ, 
nie og Palmpighen,  Rorusęl Hen, AW razte- 
pellenydo, Brüs kie aizis BĘ Jaz A arzyło; 4e, | 
nięzbyt « dapma pęstawienę, budynki musiano. TAS 
brać, dategoemonze nadto się, ahlié WTZ ŚM 
zilo ich porwaniem Miedzy dpnemi szyb, kopaln 
w R, F Rg -SR..?bftxP| M OB DESKI Wadan | 
jasya 59, Bia A Błości P S, Stóp: Oh PLANS W | 
MOFZA ŻĘ > kilku, lat przez, morze poz, | 
lone aut SPO swego, istujenią; Pie ZoSPWAŁ, 
— Smutne „przyk ady ostrzegają nas © niebeż- 
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